O " ZZ. o mm 


A m w. w, Po zę Z EG; ma 


"=. 


w b w a 


Ka 2 «349% 


043 4, 8 - w 


„R w VA w 


ap Pa ">Y m 


| U | 
JAN 
aa 


~ 


am E RE (POT aa zzz a 


= 


4 
T Nr. 182 
1 


$ Fort-de-France w czerwcu 
W Fort-de-France, wielkim porcie 
dyniki, po raz pierwszy zobaczyłiś 
okręt skazańców. „La Martinićre* 
statkiem parowym, przedstawiają” 
| się wcale okazale: ma te same czy 
pokłady i okna kajutowe co inne pa 
e, ale różnice z niemi zaznaczają 
bdrazu po wejściu na okręt. Tam. 
a zazwyczaj znajdują się luksusowe 
dla pasażerów, tutaj jest tylko kil- 
iiewielkich pokoi, z których prowa” 
korytarze do wnętrza okrętu, mie” 
ącego 
atowane cele dia przestępców. 


k przewozi ich zazwyczaj około 
tu. Mimo to nieliczna załoga daje 
z niemi radę, gdyż na „wypadek 
i przewidziane zostało bardzo pro- 
ale temniemniej radykalne urządzę 
Hzięki któremu cele w jednej chwili 
niają się gorącą parą,  tamuiąca 
ką możliwość gwałtownych wy” 
eń ze strony więźniów. 
głównym placu Fort-de-France — 
annie” (każde miasto Indyj zacho 
posiada swoją Sawannę) wśród 
kich wysmukłych drzew palmo- 
wznosi się posąg pięknej kobiety. 
Manna" nie odznacza się większym 
m, a czarni kupcy i biali oficero” 
którzy tutaj w niewielkiej kawiar 
czą swoje „apćritify*, zajmują się 
į wchłanianym napojem niż pięk” 
posaziem Józefiny de Beauharnais, 
ongi była żoną Napoleona Wielkie 
gesarzową Francji. 
7 24 czerwca 1767 r. urodziła 


To 


się 


irtynice, w małej mieścinie Trois- 
l Marja Józefa Róża Gaspard, nie 
i $lali się jej rodzice, ani ksiądz u~ 
i jący Sakramentu Chrztu św, że 
ü Stóp nowonarodzonej dziew” 
f 


leżyć będzie najpotężniejszy czło 
wiata, Droga, która piękną kreol 
sowadziła z Trois-llets do kate” 
99 otre Dame w Paryżu na  obrząd 
PO cyjny, jest dluga i nie pozbawio 
o.antnych szczerółów. Ale gdv u 
"BZ odrzucona „cesarzowa Józefina 
Imaison p. Paryżem, wszystkie 
«ii skierowane były tylko na osa 
oleona, który wówczas znajdo” 
TE ; na wygnaniu na Elbie: 
© (ymentalne i patrjotyczne uczu- 


tE 4 
i || 
| 


| 
i 


LESC 


STRESZCZENIE FOCZĄTKU: 
ystojny Henryk Ceo; sprzedawca 
kim magazynie „Jinathan i Drakes” 
ł na zgryźliwą kliertkę, która poskar- 
ię szefowi oddziału, >, Hattery, że zo- 
obsłużona. Hattęy wezwał go do 
| zagroził Henrykowi redukcją w 
bowtórnej skargi klenta. Narzeczona 
à pea jego zy humor podczas 
mego spotkania. 

Waciel Albert Porgsn zaproponował 
p objął rolę w teatre amatorskim in- 


we 


kobiecą miata gné z nim piękna 
_„Amptill, przyjaciółki reżysera Bink- 


Od tego czasu Voletta zagarnęła 
na dobre. 
, y . * 
` Sté dwadzieścia 
ięć lamp. Hm! W tallu nie zgaszo| 
iatła 1... i... Henrykprzestał kalku 
$, Kryształy! Porceana! Srebra! | 
za to wszystko możmby otworzyć 
sklep galanteryjny glzieś na Ilfor- 
z mieszkaniem na piętrze i Violetta 
ntuarem,... 
ównolezte da tych rcieksyj funkcjo 
ił z cudownie machininą sprawnoś 
Tugo "Ames, ignorując cierpkie spoj 
sir Mostyna i zabąwiający jego 
*. Berta, dotknięta WSE widoczną 
atją Palata i obojętnŚcią Binkwor 
pochłoniętego dyskusł © sztuce i 

We, miała do dyspozyd tylko jego. 
E- Miałam interesujący wieczór 

ała. — Poznałam pan: Palato, a to 

Mojeż głośny człowiek. 

O, naturalnie — odpr? Hugo, pod 
gdy Henryk katalogow jej biżuter, 
zastanawiał się, czy dżo ludzi mo 


EN JĄ od wyznaczono rolę hrabiego 


cia Francuzów sprawiły, że wzrok po 


sągu cesarzowej Józefiny, stojący -na 
środku „Sawanny* w FortrderFrance, 
skierowany został wdal, w. stronę, 


gdzie o tysiąc kilometrów dalej znajdu- 
je się wyspa św Heleny gdzie ostatnie 
swe lata spędził cesarz”wygnaniec. 

Kobiety z Martyniki (jak stwierdził 
to już wcześniej Napoleon) są bardzo 
piękne, nierównie wytworniejsze od 
Kreolek Gwodelupy. Noszą stroje pa” 
ryskie z wdziękiem, i chlubią się rodzin 
ną wyspą, nazwaną „perłą wysp Antyl- 
skich“. 

Martynika jest niętylko ojczyzną ce” 
sarzowej Józefiny lecz również Aimée 
ks. de Rivory, później matki sułtana 
Mahomeda II, zwana w historji „sułtan 
ką validé“ zawoałowaną cesarzową). 

Pobyt na Martynice zapisuje się nieza 
pomniadrem wrażeniern podczas wyciecz 
ki do Indyj zachodnich. Im dalej od mia 
sta tem bujniejsza i wspanialsza jest ro | 
ślinność wvspv. Krajobraz iej przypomi 


ECHO 


Syrena statku skazańców. === 


y Paryz na Antylach 


WRAŻENIA Z MARTYNIKI. mamus 


na zatokę Neapolitańską, tylko barwy 
jego są jeszcze intensywniejsze, Jak 
nad Neapolem Wezuwjusz, tutaj Mont- 
Pelée wznosi się ze swym groźnym 
szczytem i kraterem, którego wybuch 
w roku 1902 zniszczył wyspę: Po 33 la 
tach zapomniano © grozie tego wypad 
ku: Mont-Pelće jest dziś celem licznych 
wycieczek. 

Mieszkańcy Fort-de-France wychodzą 
na przechadzkę pomiędzy godz. 5—7 
wieczorem. O tej porze jest tu najpięk 
niej: zachodzące słońce nad czarowaą 
zatoką, piękne, uperfumowane kobiety, 

ładne stroje, 
mundury oficerów, auta słowem: ma. 
ły Paryż z kreolskim odcieniem. Nawet 
posąg cesarzowej Józefiny zdaje się u- 
śmiechać.. 

Na chwilę jednak milknie gwar i u” 
śmiech pięknej cesarzowej zastyga, gdy 
w przystani odzywa się odgłos syre- 
ny i okręt z portu wyrusza w droge 
„Martinićre* statek skazańców.. Am. 


Sprzedawczyń: 
nie samolotem prosto z Paryża. 


Dwa obrazki. 


Zapewniam panią, że ten kapelusik sprowadziliśmy specjal” 
Tego modelu nikt nie ma w. mieście. 


A tymczasem... 
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Krzysztof Noël 
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Przedruk wzbroniony 


gło się poznać na jej perłach od Wool- 
wortha. 

— Pewnie teraz wejdziemy w Sfery 
teatralne — ciągnęła Berta. Będzie roz 
maitość i więcej życia. Aktorzy i aktor | 
ki rozmawiają o rzeczach realnych, S 

| 


da? 

— A czyż inni ludzie nie rozmawiają 
o rzeczach realnych? — zapytał się na 
gle, zwracając się do niej, Palato. 

— Niegrzeczny! — wykrzyknęła we 
soło panna. — Myślałam, że pan nie 
słucha. Chciałam powiedzieć... że... Że 
autorzy, artyści i aktorzy rozmawiają 0 
sztuce. To chciałam powiedzieć. My. 
zwyczajni ludzie, rozmawiamy 0 wa- 
kacjach, o południu Francji, o samocho- 
dach, kąpielach słonecznych, służbie. je 
dzeniu, tańcach... Słowem. o niczem na 


prawdę interesującem.. To jest.. to 
iest.. Pan mnie rozumie, 

r— Nie rozumiem. — Podniósł iro- 
nicznie brwi. — Co pani uważa za intere 


sujące? 

— Mówiłam już paru. że rzeczy re- 
alne.. sztuke.. — Wzruszyła kapryśnie 
ramionami. 

— Ależ sztuka jest w istocie czemś 
sztucznem, jest życiem spotęgowanem 
lub ścieśnionem w ramach danej idei. 

— Na Boga; niech pan nie mówi tak] 
mądrze. Widzę, że par mnie nie Tozu- 
miał. Ja chciałam powiedzieć, że artyści 
rozmawiają o swej pracy... 

— Rolnicy i robotnicy także. Ojciec 
pani także... 

— 0 sklepie? Zawsze proszę oica, że 
by o tem nie mówił. Co to jest skiep? 


Mąż spalił żonę. za zdradę. 


Onegdaj wieczorem szalała w okolicy 
Avesnes straszna burza, która”wyrządzi 
ła olbrzymie szkody. Błyskawice i pio 
runy następowały tak szybko po sobie, 
że można było przy ich świetle czytać 
gazetę. W tę to piekielną noc, pod osto 
ną grzmotów i błyskawic rozegrała 
się krwawa tragedja w domu, stojącym 


samotnie przy drodze między Avesnes 
a Cartignies, na  terytorjum gminy 


Haut Lieu. W domu tym mieszkali mał- 
żonkowie Feninaut 
| z dwojgiem dzieci 
w wieku 2 i 4 lat. Heninaut pracował 
kiedyś jako szofer w przedsiębiorstwie 
autobusowem Quercitains, a ostatnio ja 
ko robotnik rolny. Od pewnego czasu 
małżonkowie nie żyli ze sobą w zgodzie 
Heninaut zastał pewnego razu małżon- 
kę w ramionach innego. ' Wiarołomna 
Żona 

nie okazała bynajmniej skruchy. 
Wprost przeciwnie, wystąpiła z zarzu” 
tami do męża, że za mało zarabia i o” 
świadczyła, że może sobie iść, gdzie 
chce. Heninaut nie poszedł „gdzie chce“ 
ale uknuł szatański plan zemsty, który 
wykonał, gdy się przekonał, że żona 
zdradza go w dalszym ciągu. Nocy one 
gdajszej podczas burzy, jak to  zazna- 
czyliśmy na wstępie, w domu małżon” 
ków Feninaut powstał gwałtowny po 
żar. Ogień zauważyło dwóch celników, 
którzy przejażdżali tamtędy. Celnicy 
wybili kamieniami szyby w oknach i za 
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płonącem mieszkaniu 
częli wołać na lokatorów płonącego do 
mu, myśląc, źe ci pogrążemi we Śnie nie 
wiedzą nic o grożącem "niebezpieczeń” 
stwie. Przy świetle płomieni celnicy uj 
rzeli okropny widok. Pożar, który mu- 
siał trwać już od dluższęgo czasu, spa” 
wodował zawalenie się pierwszego Dię” 
tra. Wraz z podłogą rungło na parter 
łóżko w którem celnicy ujrzeii zwęgio 
ne zwłoki pani Heninaut, a ob.k mi 
również spalone na węgiel zwłoki jej 
dzieci. Widok ten był 
straszny i odrażający. 

Celnicy zaalarmowali straż pożarna 
i sąsiadów, a także władze Śledcze, k*ó 
re zjechały na miejsce. Zwłok gospoda 
rza domu nigdzie nie znaleziono. Zro- 
dziło się więc przypuszczenie, że w do 
mu małżonków Fleninaut rozegrała się 
jakaś trazgedja.  Przedewszystkiem 
stwierdzono, że pożar nie powstał wsky 
tek uderzenia piorunu. Zaczęto poszuki” 
wania w okolicy, i wreszcie przy pomo” 
cy psa odnaleziono w pobliskim rowię 
skulonego w kłębek Fleninauta. Wzięto 
go w krzyżowy ogień pytań i pó dłuż- 
szych usiłowaniach wydobyto z niego 
całą prawdę. Henineut 

zamordował swoją żonę i dzieci 
poczem podpalił doni, chcąc upozoro< 
wać katastrofę uderzeniem pioruna i 
zbiegł. Zbrodniarza odprowadzono do 
więzienia wśród złowrogich okrzyków 
tłumu, który domagał się dla niego ka” 
ry śmierci pod gilotyną. 


EOG 


aMądrej głewie 
dość 'po -Słewie: 


Światowe zapasy złota monetarnego; 
w ciągu r. 1934 wzrosły w porównaniu 
do r. ub. i wynosiły 115,482 m. zł. wobec 
107,219 miljonów zł. w roku 1933. 

Najwięcej złota leży w bankach Sta» 

nów Zjedn. —43 miliardy zł. potem we 
Francii — 29 miljardów zł. dalej Anglja 
— 8,3 miljardów itd. 
„Polska posiadająca. bodaj najpewnisj- 
szą walutę na świecie, ma zaledwie za 
£03 miljony zł. złota. Z większych 
państw jedynie Niemcy z 321 miljonami 
zł. mają mniejsze zapasy. 


46 żebów(5 
Maiwiecej złota leży w bankaci. 


$TARÓW ZJEDNOCZONYCH, HEER 
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Natomiast np. Hiszpania, 3,9 miljardy 
zł.) jak i Rumunia (553 miljonów  zł4, 
państwa o zupełnie nieuporządkowanef 
walucie, mają złotą znacznie więcej niż 
Polska. „ 

Stałość i zdrowie waluty, są bowiem 
zupełnie niemal niezależne od ilości zł» 
ta, leżącego w bankach emisyjnych, a 
nawef ad stosunku tego zapasu do ilości 
wypuszczonych banknotów (vide Bel* 
gia); są one wynikiem kształtowania się 


cen, finansów” i budżetu - > 
a i 


— Ogromnie popłatne przedsiębior- Mostyna Drake'a, obsługiwanym przez! i biedny... — Umilkł na chwilę i mówA 


stwo. 
— Ech, to tak ordynarnie mówić © 
sklepach — cenach, handlu itp. 


— Rozumiem. Idzie pani o to, żeby | siedział obok pię 


się widziało, alę nie słyszało. 
Wydęła usta. 
— Pan żartuje sobie ze mnie. 
Potrząsnął głową, 
— Nie. Zawsze uchodziłem za nadzwy 
czaj uprzejmego człowieka. 
Zaśmiała się chrypliwie. 
— Pan umyślnie udaje, że mnie nie ro 


lokali, obok jego pięknej córki — pięknej, | dalej: — 


bo przecież takiej Śmiałej : strojmej — 
w czerwonej toalecie i klejnotach — tak, 
Styna i rozmawiał z nią po francusku 
Och! Obawiał się, że śni. 


Lenistwo — brak ambicji rodzi 
lenistwo, a lenistwo staje się nałogiem 
który się przekazuje następnemu poko- 


knej jedynaczki sir Mo) leniu. Pokolenia próżniaków prowadzą 


do biedy, a bieda do zguby. Nietylko 
chcę stworzyć fortunę, któta potrwa 


— Tak — ciągnęła Berta — Frarcu-| dwadzieścia — pięćdziesiąt lat, ale dy 


zi znają się na tych rzeczaca. Zabawne 
że tak dużo wiedzą o miłości, a tak ma 
ło o kanalizacji. 


Henryk drgnął. Bo żeby elegancka, żelaźni ludzie czynu — a 


wykształcona panna mówiła przy stoie 


zumie. — Zwróciła się filuternie do Hen; o kanalizacji! 


ryka. — Panby nigdy nie udawał, że ro| 


zumie mnie inaczej, niż jabym chciała. 
Henryk odpowiedział. Zastąpił go Hu 
go Ames. 


| tworną pomocą, mówiąc zupełnie swo- 
bodnie: 
— Przypuszczam, że miłość jest waż 


— To zależałoby od okoliczności —| niejsza od kanalizacji i oni to rozmawia 


wyszeplenił omdlewająco, obrzucając ją 
powłóczystym spojrzeniem. 

Palato spojrzał na niego, uśmiechnął 
się i zwrócił się do Claire, która sie- 
działa po jego drugiej ręce. 

— Parmie Gossop — szepnęła Berta 
— pan mi kogoś przypomina. 

— Doprawdy? — Hugo Ames zegrysł 
solny migdał. i 

— Tak. Rudolfa Valentino! 

W piersi subjekta podniosła się fala 
zadowolonej próżności. Hugo Ames po- 
krył radość dystyngowaną obojętnością 
i tylko zapytał: 

— Czy pani go znała? 

— Tak jakby — odrzekła. -- Ojciec 
podarował mi ra moją prośbę własno- 


ręczne poświadczenie Valentina, że uwa] 


ża naszą firmę za swój dom, chociaż 
nigdy w niej nie był. Miałam sposobność 
poznać go, ale ojciec zrobił awanturę i 

nie pozwolił. Valentino był moją pierw- 

szą miłością — dodała z naciskiem — a 
pan wie, co mówią Francuzi? 

— O! — Hugo Ames zgryz! drugi 
migdał. podczas gdy Henryk poprosił Bo 
ga, żeby mu nie kazano dowieść słownie, 
że wie co mówią Francuzi. Przypuszczał, 
że musiało to być coś sprośriego. 

— Francuzi mówią — ciąznęła Berta 
— „on revient toujours a ses premiers 
arhours". 

— Właśnie — potwierdził Hugo Ames, 
Henryk pekal z dumy. Bo pomyśleć tyl| 
ko — siedział przy prywatnym stole Sir 


ją. 
Berta skinęła głową. 


nastję tęzich pracowników — panie Pa 
lato. Sami sukcesorzy to nic. Weź pan 
dzisiejszą arystokrację. Przodkowie — 
rody ich upa 
dają skutkiem lenistwa, wyp/ywającego 
z braku ambicii. Jaki jest najwspanialszy 


Ale Hugo Ames pośpieszył mu z wy| młody człowiek dzisiejszych czasów? 


Książę Walii. A dlaczego? Bo pracuje 
jak maszyna, kochany panie. Pracuje bez 
| względu na inne swoje ambicje. 
Wytarł nos z hałasem! podobnymi 
do dźwięku trąby i dokończył: 
— Przejdziemy do gabinetu i pogadą 


— Oczywiście. Francuzi dumni są zeļ my o interesie. 


swojej „pratique“. 

Henryk nie rozumiał 
lecz Hugo Ames rzekł: 

— O tak. 

Berta zachichotała. 

— To się komicznie objawia... 
pan był we Francji? 

Henryk żachnął się w duszy. Czy był 
we Francji? Jeszcze teraz po dwóch la 
tach, robiło mu się mdło na wspomnie- 
nie wycieczki do Boulogne, kiedy to na 
wet nie wysiadł na ląd spowodu ckoro- 


tego 


Czy 


— Byłem i nie byłem — odpowicdział 
zgodnie z prawdą. — Nie zabawiłem dlu 
go i nie poznałem żadnego Francuza. 

— Paryż jest cudny... | 

W rozmowę młodej pary wdarł się 
ryk sir Mostyna: 

— Pomówitny o interesie w moim ga 
binecie. 

Wszyscy wstali, a on zwrócił się do 
syna: i | 

— Idź już spać! Uczy się. żeby uzy | 
skać stypendium oksfordzkie — objaśniał 
elegancko zebranych. — I musi uzyskać, 

— Wstyd, sir Mostynie — wtrąci! Pa 
jato. — Tylu biednych chłopców stara 
się o stypendia... - 

— No to co z tego, panie Palato. od- 
bhurknął sir Mostyn. — Bogaty młodzie 
niec musi tak samo do czegoś dążyć jak 


l] 


by. l 


| w 


ruszyły 


Lady Drake i Berta kit 


wyrazu,! drzwiom. 


Henryk rozejrzał się naokoło siebie 
z przykrem zakłopotaniem. " 
Sir Mostyn zatrzymał na nim wzrok 
“i rzekł, rozpraszając jego wątpliwości: 
— Pan.. zapomniałem pańskiego na 
zwiska... par mi niepotrzebny. Jeżeli bę 
de miał do pana jaki interes, to dam ju- 
-tro znać do sklepu. 

— A! — przeraził się wewnętrznie 
Henryk. — Wyleje mnie, jak Bóg na nie 
bie. 

Lecz Hugo Ames wziął go w karby 

tak mocno, że zdoła! przeciwstawić or= 
dynarriej srogości sir Mostyna coś ro 
dzaju pogardy. Spuszczone powieki prze 
słoniły strach i popłoch, iaki zapanował 
jego duszy. 
— W takim razie — odpowiedzia! - 
przyłączę się na chwile do pań, 
ie pocieszyć po stracie towarzysiwa. 
Pan porwoli? 

Sir Mostyn oniemiał. De ticha! Tiota 
przemawia, iak bohster wiktoriańskiei 
powieści. _ Zdumiewająca bezczelność 
Ale to przyjemniejsze niż lizusostwo. 
Diabelnie komiczny. Piekny parweninsz. 
psiakrew! Ale niedoczekanie, żeby miał 
się kręcić koło jego córki. Już i tak bylo 
z nią dosyć tarapatów. 


d. c. n. 


żeby | 


si. i 


JAPORSKI PROSZEX 


E ANNT O E Z OTO A EE. 


ECHA ŻE STOLICY 


Żyde Warszawy w kilku wierszach 


inspektorzy Polskiej Ligi Ochrony 
Zwierząt pod przewodnictwem nadinspe 
ktora Adama Felsa, dokonali w asysten 
cji funkcjonarjuszów P. P. inspekcji tot- 
nei w Otwocku. Skontrolowano wszyst 
kie konie, znajdujące się na targowisku, 
śród których ujawniono 6 koni odparzo 
nych z ranami ropiejącemi. Konie te o” 
pieczętowa!ła policja, a na ich właścicie 
H sporządzono protokóty karne za znę” 
canie się nad zwierzętami. Pozatem uka 
rano mandatami karnemi 6 handlarzy za 
nieprzepisowe trzymanie, przenoszenie 


wszystkich salonach Zachęty warszaw- 
skiej zgromadzone zostały prawie 
wszystkie prace tego znakomitego mala 
rza, ac ponieważ skala jego talentu jest 
iak wiadomo, niezwykle rozległa, prac 
tych jest olbrzymia ilość. xeprezentowa 
ne są wszystkie dziedziny twórczości, 
iakim poswięca się prof. Józef Mehofier 
M. im. w jednef z sal zgromadzone zosta 
tv wszystkię kartony prolektów dla ko 
leg aty fryburskiej. Witraże te mają 
swoją historję, gdyż na zaprojektowa” 
rie ich ogłoszony został w  Szwajcarji 
k<rikurs. I wówczas pierwszą nagrodę 
wz'ał prof. Józef Mehoffer. Było to w 
raku 1894. Wielki talent polskiego arty 
sty zwrócił uwagę swoją rewelacyjno” 
świa, swo,em niezmierzonem, niewyczer 
nanem bogactwem fantazji malarsko- de 
koracyinej. 

Odbyło się doroczne walne zgroma 
dzenie delegatów Związku Zawodowe- 
go pracowników samorządowych (urzęd 
ników) m. stol. Warszawy pod przewod 
nietwem dr. Baryszewskiego. Po złoże” 
nia wyczerpującego sprawozdania przez 
ustępujący zarząd, któremu udzielono 
absolutorjaum, na wniosek obecnych 
przyjęto uchwałę wyrażającą podzięko- 
wanie zarządowi za jego pracę w tak 
trudnych warunkach. Do nowego zarzą 
du wybramo Romana Krukowskiego (pre, 
zes), ipż. Ornowskiego i M.  Rosiaka 
(wiceprezesi) H. Siebena (sekretarz), 
J. Bętkowskiego (skarbnik), E. Szackie 
go. mec. St Lewandowskiego, M. Ostro 
chulskiego. prof. T. Herbocha i J. Kijań 
skiego (członkowie zarządu) Zgromadzę 
nie miało charakter b. poważny. Było 
ono nacechowane troską o interesy za” 
wodowe pracowników miejskich oraz 
o dobro stolicy i je] mieszkańców. 


—— 


STEFAN LEMONNIER. 


GLÓWNA WYGRANA 


Oczywiście, 


grana przypadnie mu w udziale. 
ścia w grach, 


brańca losu bynajmniej. 


sny nawiedzały go po nocach. 


nej prześladowała go catemi dniami. 


jego życiu... , 
sobie między innemi — nikt nie dowie się 
o tem. lednej tylko Izabelce zwierzę się w 
wilję naszego ślubu z sekretem... i to wów- 
czas dopiero, gdy przysiegnie mt, że nić po- 
dzieli się radosną nowiną z ojcem. 

Przyszłym teściem Eustachego Klokieła, 
do którego młody człowiek nie miał przeko- 
nania widocznie był pan Garndsz, agent pó 
licji prywatnej. 

Panowie nie sympatyzowałi z sobą i za- 
wdzięczając poclajająctmu go nieprzepa!- 
cie urokowi nanny Izabelli, iedyTe Eustachy 
Kioktet dem wejsć do rodzmy 


na Garnasz 


fował sie pa- 


że nosząc się z zamiarem 
nabycia biletu loterji państwowej Eustachy 
Klokiet, obiecujący młody człowiek, nie wie- 
rzył, jak „amen w pacierzu”, że główna wy- 


Tem bardziej, iż nie mając nigdy szczę- 
gdzie Ananke niepodzielną 
jest kapryśną panią, nie uważał się za wy” 


Mimo to jednak, powiedziawszy sobie: 
„Bądź co bądź... na dwoje babka wróży!... 
Spróbować nie zawadzi!.. Niewiadomo bo- 
wiem nigdy!.. Dlaczego nie ułatwić szczę” 
ściu drogę, otwierając drzwi... A nuż trafi 
w progi moje!..” udał się do kolektury po 
bilet i od owego pamiętnego dnia rozkoszne 


Nie dość na tem: myśl o możliwej wygra- 
Obstugując klientelę w dużym magazy- 
nie broni, rozpatrywał poważnie hipotezę po 


siadania miljona, który zrobiłby przewrót w 


— Jeśli wygram główny los — obiecywał 


KRATECZ KL 


Nie należy tylko tracić głowy. Ro- 
zumiem, że normalny człowiek, zmuszo 
ny okolicznościami sinętnego życia do 
spędzenia dwóch świątecznych dni na 
łonie natury w cieniu trzech krzaczków 
podmiejskiego letniska, zaczyna pod ko 
niec pierwszego świątecznego dnia zlek 
ka szaleć. Ale na wszystko jest sposób: 
należy tylko na chłodno przemyśleć sy” 
tuację. obliczyć wszystkie możliwości i 
efekty» zbadać stan psychologiczny prze 
ciwnej strony» t. i. żony i dochodzi się 
do znakomitych rezultatów. 


Od drugiego dnia świątecznego, od 
samego ranka. należy być dia żony czu” 
tym i tkliwym, aby nic nie znamionowa 
to premedytacji. Właściwą akcję. mają” 
cą na cela wydobycie się z letniska i po 


i przewożenie ptactwa. lwrót do miasta, do przyjaciół, cichej 
0:0 knajpki ; chłodnego piwa, rozpoczyna 

Zbiorowa, jubileuszowa wystawa Się przy obiedzie, juź przy zupie. Pre 
prac prof. Józefa Mehoffera, której 0-|tekstem do wszczęcia awantury może 
twarcie miało miejsce przed paromi |być byle co. Zbyt chłodna lub zbyt go” 
dniami jest miezwykłym ewenęemen” Iraca zupa. niezwrócenie uwagi dziecku 
tem w życiu kulturalnern stolicy. We że zasiadło do stołu z brudnemi łapka 


mi. przegrana żony w pokera lub t- p. 
W odpowiedninr momencie należy pod- 
nieś głos i krzyknąć: 

Co jest, do jasnej!-. to poło ja 
przyjeżdżam na wieś; żeby się wiecznie 
z wami denerwować? Nie! Dosyć mam 
tego! 

W tym momencie należy lewą rę 
huknąć w stół, głośno i umiejętnie, aby 
cała zastawa draneła i zabrzęczała, dru 
gą zaś łapie się jakiś talerz i ciska nim 
silą o podloge. „Jakiś“ — to tylko zwrot 
retoryczny. Należy przedtem szybko 
sprawdzić czy talerz jest porcelanowy. 
czy fajansowy, jeśli porcelanowy. nate” 
ży wybrać do rozbicia inny przedmiot», 
szklanke (bardzo praktyczny dla tego 
celu, gdyż tani przedmioł), inwy talerz, 
kompotniczkę+ wazon Z prasowancgo 
szkła lub t. p. 

Nastepnie szybk 
dzi się z werandy, na któreł przecież za 
zwyczaj jada się na fetnisku obiad, do 
pokoju i tutaj koniecznie trzeba włożyć 
krawat, aby żona wiedziala, "że zanie , 
rzamy na znak protestu opuścić le 
+ wrócić do miasta w środku dwndniowe 
qo urto”, w Święto . Jeśli przypad 
kiem krawat znajduje się już na naszej| 
Szyj. trzeba go zmiienić na inny. Jest te 
konieczne, aby dać wyraźnie do Zroza” 
mienia, że wyjeźdżamy. Następnie mó” 
wi się; 


| 


ką | 


| 


s 


— Dowidzenia synku. bądź zdrów! | 
Jeśli to córeczka, mówi się: dowidze | 
nia córeczko, jeśli jest kilkoro dzieci, mó 
wi się: dowidzenia dzieci, bądźcie zdro 
we! , 
Poczem trzasnawszy drzwiam, opu” 
szcza się rodzinne ognisko i wraca do 
miasta. gdzie niema denerwuiącej nas 
Żony. gdzie iest spokój. cisza i swobo” 
da. Swoboda! 
podoba‘ Jeść ma co się ma ape 
spać, kiedv przyjdzie ochota! 


OZ O 


Dni mijały pełne szalonych nadziei I 
trwożnego oczekiwania, aż pewnego wtorkti 
Eustachy Klokiet znalazi się wieczorem W 
obszernej sali Trocadera dla asystowania 
przy ciągnieniu loterji. 

jakkolwiek mał numer swó 
wypisał go sobie na prawym mankiecie dla 
pewności i za kaźdym wywołanym numerem 
podnosił odnośne przedramię do oczu, robłąc 
na niewtajemniczonych wrażenie, że patrzał 
która godzina. 

— Numer 424.756 wygrywa miljon! — 
zabrzmiało mu nagle w uszach. 

Eustachy Klokiet drgnął i zachwiał się 
jak odurzony na nogach, gdyż numer 424756 
numer, na który padła główna wygrana, był 
jego własnością!!! 

Po pierwszej chwili oszołomienia chciał 
w instynktownym odriichu krzyknąć na ca- 
łą salę: 

— To jat To ja zostałem miljonerem! 
Dowód?!... Oto ćwiartka papieru, kłóra war- 
ta jest miljon! 

Przypomniawszy sobie w porę wszakże, 
że postanowił trzymać niespodziankę w sč 
krecie, wymknał się czemprędzej z sall, by 
w sąsiedniej kawiarni sprawdzić numer swe- 
go biletu i, gdy wóryf kacja potwierdziła 
niesłychane jego szczęście, pospieszył, tni- 
kając bézludnych ulic, do skromnego swego 
mieszkania, gdzie zamknąwszy się na dwa 
spusty, tfczuł się dopiero bezpiecznym. 

Trzeba oddać Eustachemu Klokiet spra- 
więdliwość, że mał charakter i umiaf wyko- 
nat punkt za punktem nakreślony przez sič- 
bie progam i niedość, że nie przyznat się do 
wygranej nikómu, lecz w fydzień potem do- 
| piero, kiedy Pawiłón Flory, opustoszawszy, 
wróci do normalnego swego wygladu, z14- 
| wii się tam z walzeczką, by wyjść miena- 
wem z wył czónym sobie na stół milionem. 

»ażac z szumem w uszach do fnstyhtcji 


j w palmęci, 


Można robić co nam Się | 
tyt! PUJ Cena za za 


4CHO 


ATB Za Jedno uderzenie-trzy zeby. 


NIEGŁUPI JANKIELEK, 


Pewien mój przyjaciel, żądny wie” 
dzy, uprosił mnie abym mu powiedział: 
w jaki sposób ma z godnością opuścić 
rodzinne letnisko. Powiedziałem chło” 
pakowi wszystko dokładnie, z detalami 
ale drań w decydującym momencie za” 
pomtniał, poprzękręcał wszystko I w re” 
zuitacie jego żona przyleciała do mnie 
następnego dnia z płaczem: 

— Proszę pana. Stef oszalał! 

— Co? Jak? Kiedy? Niechaj pani 
wszystko pokolei opowie- 

— Nie wiem co mu się stało. Przyje 
chał w sobotę na letnisko, wszystko by 
to dobrze. nagle w niedzielę przy śnią“ 
daniu zaczyna krzyczeć: Co jest u ja” 
snego pioruna! Dlaczego liście na drze” 
wach są zielone? Ja sobie nie życzę ta” 
kiego głupiego koloru! Nie będe przyjeż 
dżał na wieś. poto abyś mnie denerwa” 
wała! Potem zaczął oglądać wszystkie 
talerze» wreszcie wybrał jeden i ostro” 
źnie „opuścił go na ziemię, poco nie 
wiem? Następnie w pokoju zdjął stare 
spodnie, poszedł do kuchni, powiedział 
ds służącej: bądź zdrowa kochanie, wró 
cit do pokoiw włożył nowe snodnic i 


zmienił nowy krawat na stary. trzasnał | 15.15 


drzwiami į pojechał do miasta! 


PROFANACJA STAREGO KOSCIOL 


Policja prowadzi dochodzenie. 


Z Rybnika donoszą: 

Miasteczko oburzone jest niesłycha” 
ną prowokacją której miał się dopuścić 
syn żydowskiego kupca i właściciela fir 
my » Wohle-Worth* z Rybnika Maks 
Brauer. Według twierdzenia naocznego 
świadka Brauer dokonał w bocznem 
wejściu do starego kościoła z jakąś bli- 
LIE ŁDK TEZ TYT W TPOWCIE WCTT ara 


SZEROKIE HORYZONTY 


Nie samem powietrzem żyje człowiek... 


W czasie letniego a ion nie należy 
zapominać o twardyc koniecznościach ży 
ciowych, o potrzebie zabezpieczenia sobie 


bytu. 

Posiadacze losu Loterji Państwowej ot- 
wiera szerokie horyzonty i daje możość zdo 
bycia takich środków, na jakie w innych wa 
runkach praca oszczędności całego życia by 
nie starczyły. Zaś 33 Loterja, ze swem do- 
datkowem bezpłatnem ciągnieniem gwiazd 
kowem, horyzonty te znacznie rozszerza 
| Ciągnienie Il-ej klasy rozpoczyna się juž 

|16 lipca, Czas więc już odnowić do tej kla 
| Sy losy 


o 


RADIO-KACIK. 
DZIś, dnia 2 lipca wieczorem: 
RASZYN. 


Przeglad giełdowy 


15.25 Wiadomości o eksporcie polskim 


Uspokoiłem kobietę, że wszystko bę | 15.3 Koncert solistów 
dzie w porządku, ale od tego czasu prze | IC paps Eon [02 
stałe iela rskazówe e: 15 Muzy 
| udzielać wskazówek „tuma“ {16.50 Codzienny odcłnek prozy 

m. * 17.00 Koncert w wykonaniu orkiestry P, R. 

JANKIEL. ef Pogadanka z Wilna 
30-letni Jankiel Baum. zamieszkały 8.10 Minuta poczji | E 
à . s Y , 2 5 „Cz > 4 a” "u « gi: 

przy rodzicach przy ulicy Bazarncj 19, | ' -a ovodai we: ok 
doszedł z nieznanych mi powodów do 18.30 Skrzynka techniczna — omówi red. 
wnioskw że życie jest nędzne, glupie i w. Frenkie! 


szare i — postanowił tego życia pozba” 
wić się. Przy każdym sporze rodzinnym 
chwy 
niby usiłował w 
wyrywała mu buteleczkę, przepraszała 
i starała się Jankielka nie denerwować. 

Przy jednej z takich scen» która mia” 


kaniu Baumów ich znajomy. Joine Ro 
zen: chłopak, jak się okazuje niegłupi. 
Gdy Jankie! znowu chciał „ukarać“ ro 
dzinę i chwycił za buteleczkę jodyny, | 


misko ' Jojne nic nie mówił. tylko trzepnał Jan” og 


kla w. głupi pysk z taką 
my trzy zeby» 

Sad Grodzki skazał Jojmnego Rozena 
za 7 tu z zawieszeniem na Z 
tata 


siłą, że wybił 


di £ 


Jerzy Krzecki, 


Precz z piegami! 


Absolutnie nieszkodliwy, niezawierający rtęci, 
preparat 


Płym Nr. 202. 
usuwa niezawodnie najbardziej uparte piegi 


i żółte plamy 


Laberstorjom Instytutu. Kaometyczno - Lekarskiego 
IZIS” 


e 
w Warszawie, ul Żabia 4. 
liczeniem zł. 5.50. Żącać wszędzie. 


Kredytowej, gdzie zamierzał wynająć kasetkę 
powtarzał w duchu: 


— Jat... Miljoner! Mitjo... nert... Patrzcłe 


państwo! Przysiągłbym dawniej, że taka 
gratka z nieba zrobi silniejsze wrażenie na 
mnie! 


Mimo to roztargnienie jego w magazynie 
broni po połudnu tak się rzucało w oczy, że 
musiano przywołać go do porządku. Zrobio- 
ną zaś sobie uwagę przyjął z takim wybu- 
chem śmiechu, że szef jego znający Klokieta 
z taktu i gorliwości w pracy, oniemiał ze 
zdumienia. 

Prawda tymczasem palila nowokreowa- 
nemu miljonerowi usta. Z niezmiernym tru- 
dem powstrzymywał się od wyjawienia jej 
j podania się do dymisji. 

Wieczorem stawiwszy się u państwa 
Garnaszów, przywitany ze zwykłą nieutno- 
ścią, zareagował na to śmiechem, co zmro- 
zito przyszłych teściów do reszty. 

Na szczęście urocza pama fzabella zja- 
wieniem się swem w salonie pozwoliła za- 
kochanemu po uszy Eustachemu zapomnieć 
o niesympatycznych jej dawcach życia. 

— Droga lzabelko! — odezwał się do 
niej podając szkatułkę z firmą słynnego jit- 
bilera, zawierającą pierścionek ze wspania- 


| 20.00 Muzyka z płyt 


18.40 Życie kulturalne i artystyczne stolicy 
18.45 Pieśni fotewskie w wykonaniu Maris- 
sa Vehas (tenor) 


tał za buteleczkę z pdyną, którą | 19.05 Program na dzień następny 
vpić, rodzina naturalnie |19.)5 Koncert reklamowy „ik 


19.30 Recital z Krakowa 

19.50 Pogadanka aktualna 

20.00 Wiadomości rolnicze — wygłosi J. 
Płatek 


im krokiem przecho ła miejsce 1 maja, obecny był w miesz” 130,10 „Mały Mozart” — audycja muzyczno- 


silowna 
59.45 Dziennik wieczorny 
74.55 Obrazki z życia dawnej i współcze- 
snel Polski 
21.00 Operetka w 1 akcie — ze Lwowa 
Koncert symfoniczny z płyt 


55%) Wiadomości sportowe ogólne 
323 jokalne 


wiadomości 
29 00 Mała orkiestra P, R. 
W przerwie o godz. 23 00 Wiadomo- 
¿ci meteorologiczne dla komunikacji lotn. 
ŁóDŹ, jak Raszyn, z wvłąfkiem: 
5.95 Muzyka taneczna z płyt 
1830 Skrzynka techniczna — omówi kie! 


techn. Rozgłośni Łódzkiej W. Gawrońsk 
| rozmaitszych chorób. 


18.45 Muzyka z płyt 


ŚRODA, dnia 3 fipca. 
RASZYN. 


6.80 Pieśń poranna 
653 Pobudka do gimnastyki 
6.56 Gimnastyka 
6.50 Muzyka z pirt 
w przerwie o 
poranny oraz Poga 
rystyczna 


godz. 7.20 Dziennik 
anka sportowo - tu- 


mnie więc za głupią gąskę skoro usiłujesz 
wmówić we mnie taką blagę. 

Eustachy Klokiet ugryzłszy się w język, 
| przyjął wymówkę milczeniem, uważał bo- 
wiem, że nie nadeszła jeszcze pora wypro- 
wadzenia narzeczonej z błędu. 

Przy pożegnaniu pan Garnasz, któremi 
córka pokazała zaręczynowy pierścionek, 
spojrzawszy na Eustachego badawczo, mru- 
knął pód nosem; 

— Ten brylant jest niezwykle piękny!... 
Znam się na tem. 

w ciągu kilku dni następnych młody 
człowiek, uważając, że może pozwolić $0- 
bie na to nabył kilka sztuk ładnych mebli 


XVHI wieku, które podziwiał u sąsiedniego 


antykwarjusza oddawna, uzupełnił niedosta- 
teczną swą garderobę, zafundował sobie per 
łę do krawata, ładny sygnet, kokieteryjne 


spinki do mankietów i chronometr najlepszej 


marki. 

Nie uszło to oczywiście uwagi kolegów 
jego w magazynie i szefa szczególniej, któ- 
ry przyglądał 

Odźwierna naw 
jemnicza jakaś zmiana zajść musiała w ży- 


ciu młodego lokatora, gdyż obdarzył ją nr 
stąd ni z owąd równie sutym, jak nieocze- 


kiwanym napiwkiem. 


| Zaburzenia w fun 


mu się z dziwnym niepokojem. 
et orjentowała się, że ta- 


tym brytantem — trudne czasy nie pozwo- 
„ły mi dotychczas ofiarować ci zaręczyno- 
wego pierścionka godnego twej urody. CZy 
mogę spodziewać się, że ten znajdzie łaskę 
w twych oczach? 

— Ależ śliczny! — wykrzyknęla młoda 
panna z zachwytem — możnaby wziąc zę. 
Iza prawdziwy! 

— To nie jest ersatz! To brylant praw- | 
igo pierścionka na palcu narzeczonej. 


Lecz atmosfera ogólnej nieufności, po- 
wstająca wokoło niedomyślającego się ni- 


stachy obsypywał oszołomioną Izabelę. 


mọ 


dziwy! — zaprotestował żywo 
Spojrzawszy nań z niedowierzaniem Od- | Zainterpełowana panna milczała zmie- 
párta trrażona: szana. 
| M'usiajbyż bardzo być bózatym. py | — Pański pierścionek? — odezwał się 
wyręczając córkę. — Znajdzie 


c ofi. rówać mi klejnot prawdziwy! Masz | pan Garnasz 


czego Klokieta, niczem była w porównamm 
Z podejrzeniami pana Garnasza wobec c0- 
raz piękniejszych upominków, któremi Eit- 


Pewnego dnia młody człowiek zauważył 
» niemałem zdziwieniem brak zaręczynowe 


182 


„4r. 182 


żej dotychczas nieznaną kobieta pf 


nacji kościoła, 0 iS 


Powiadomiona o zajściu policja SNOABEKOKE 
żyła energiczne śledztwo przeciw 9 sh 


natorowi, którego nie minie „zasłuż , dniu woz 
kara. jachty morskie n 


Jachty podzielor 
W klasie pie 
znalazły się „Tó 


—-----——— 
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8.20 Program na dzień bieżące ś 9: zg 
8.25 Wskazówki praktyczne r skiego, „Temidź 
11.57 Sygnał czasu skiego „Mohorf 
12.00 Hejnał „Kor$arz* pôd Bbl 
12.03 Wiadomośc? meteorologiczi W skład kiss 
| 12.05 Dziennik południowy chw wósżły: „MI 
12.15 Koncert w wykonaniu małej OTky „4. W aain] 
P. R. pod dyr. Ż. Górzyńskiego ca, „Witeż 
18.00 Chwilka dla kobiet „Kńeż* pod set 
138.05 Pieśni w wykonaniu St. Rechtlel 
15.15 Przegląd giełdowy w 
15.25 Wiadomości o eksporcie polskimi 
Pło: ag i z płyt f 
00 „O domowym wyrobie wina” — 
gadanka == wygł. inż, J. Supińska INEA na 


16.15 Koncert solistów t 
16.50 Codzienny odcinek prozy Na Płaci Cze 
17.00 Stuchowisko muzyczno = literackjnż podaliśiy, © 
Krakowa sportowców z U 
17.45 Muzyka salonowa w wykonaniu pow Na tybuni 
ka Webera i EOE 
18.00 „Typologia klienta” — wesoły si e. Lenifa zaj 
18.15 „Cała Polska śpiewa” — pieśni du sowiecgiego 
piowskie w wykonaniu zespołu młiotwezenansca== 
ży wiejskiej z Kurpiów Zielonych 
18.30 Opowiadanie dla dzieci p.t. „Dusi NIE BI 
18.40 Życie kulturalne i artystyczne stó. Warszawski C 
18.45 Muzyka z płyt iki postæiowit r 
19.05 Program na dzicń następny nowe śtdicy w 
19.15 Koncert reklamow 5 y 
19.30 Zespół piosenkarek „Irmay” rewanżu Jak w 
19.50 „Świat się śmieje” (humor marsyfznania kręgi ol 


20.00 „Poznajmy przepisy tlnansowo - ną rękę. 
20.16 r o 

K uzyka z płyt 
20.45 Dziennik T AE MEANY 
20.55 Obrazki z Życia dawnej I współ SINSACY JI 


snej Polski Mec boksers 
21.00 Koncert chopinowski w wykonaniwadze półśredni 
Woytowicza wobec 10,000 wi 
21.80 „Józef Piłsudski jako Komendant grwem dotychcz 
wszej Brygady” — odczyt wygł dremea Juśtawi 


Lipiński fazą ih 
21.40 W stulecie urodzin Henryka Wieha Vitorio Ve 
skiego fJowej walce. 


22.05 Wiadomości sportowe ogólne 

22.09 Wiadomości sportowe lokalne 

99 .15—238.30 Koncert małej orkiestry 
W przerwie o godz. 28.00 Wiad 


aee PE Z 

ści meteorologiczne dla sosie ję 
ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
18.30 Muzyczna wiązanka kwiałów z» Od pewnego 
18.30 Listy od dzieci — omówi red. B. łowy największ: 


fański ny s y 
18.45, 20.00 Muzyka z płyt bary „L w 


———— ra Voel 
e ar OPC |". nie zgod 
pficzej w turni 
Chora wątrob ypisuje Boro 


ej przez Franc 
zairuwa or gamism. wzmogły się 
Zza kcjonowania wątroby 4 torotry do sing 
dzielaniu żółci powodują swego rodzaju ' Auto" przył 
trucie organizmu, 2 na tem szereg | Borotra ” s 


BiLEOŚJ nie wystąpi 
zawierające znane rośliny egzotyczne CHił, że chódzi © 
bretum i Boldo, pobudza 


he 


Zioła magistra E. Wolskiego. „ 


ściwej pracy oraz prawi 
za A l powodują naturalne wyp È: 
l sują się przy cierpieniąch wąłroby l 
geczka żółciowego (kamiey żółciawef). tór 
| Zioła ze znak. ochrog, Specjalista 
ga nabycia w apiekach È atk. ( j akórny 
Wytwótnia mgr, E. Wofskt, Wstrzwwa „. Zfoja ti ce g R« 
| Zawartość pudełka znacznie zwięk 
na i bez zmiany ceny. od 8—11 
niedz 
go pan u komisarza policji, który chc r. Z. H 
widzieć się z panem. i E 
— U komisarza policji? — powtórz! 
słupiały Klokiet. 4 mieszka 0! 


Wtem osobnik o twarzy surowej WSyjęjnuje pznów 54 
do pokoju. Porozumiewawcze spojrzenie + 99 5—12-30 popl. 
kie mu rzucił pan Qarnasz, otworzyło = 
reszcie Eustachemu oczy. 

— Chodźmy więz do komisarza pM. T A 
gdyż pan przyszedł po mnie, nieprawdź AKUSZ 
zawołał młody człowiek z dumnie podZgierska 
sioną głową. trzylmuje w | 

— Istotnie — otpart nowoprzybyły 4 popa 
rząc Klokieta szyderczem spojrzeniem, s=. 

Komisarz policji, przed obliczem któn 
bohater nasz stanął odezwał się dobro D O L 


nie do niego: l 

— Mamy wszytkie nici w rękułw= pag = 
scy dostawcy przytm i kolega Garnasz 
informowali nas o nieogiędnych.- lukst ASY 


wych pańskich zalupach... Zbyteczne { 4 


zapierać się... Pan wziął udział w napa októr Yy 


na dom przy ulic: Montaigne, hę?... 

Eustachy Klokit wiedział z gafet o 
że włamywacze ojrabili niedawyo pew 
dyplomatę z ulicy Montaigne 7 zorłentd N a 
wszy się nagle w 'aką sieć ohýdnych po i 
rzeń uwikłał się milczeniem swojem, pe s="" 
sknął ku ogólnem zdumieni śmiechem, pr. med 
czem wyjźśnił sytuację komisarzowi poz pecłalista | 
który wrócił mu pierściónek i wolność, © 

W kwadrans jotem bohater nasz zPpołudni: 
się znów w domi państwa  Garnaszó!_ przyjmuje od 
włożywszy odzysiańy pierścionek na pr w niedziel 
szék narzeczonej jonownie, przyznał się 
reszcie do wygrarj, zyskując z punktu i 
cunek i serce przszłych swych teściów, H. 

— Ogłoszę zrsztą urbi et orbi — dlthoroby «skór 
na zakończenie — że jestem nowokreofeGIELNIANZ 
nym miljonerem. Wolę to niż cipe  Brzyjmuie od 1 

Tłum. L 4 W niedzie 


rza 


f Š 
„esgitłaj g 


Str. £ 


Cno 


Kieski Vinesa i Tildena 
MME w Strassburgu. EMEEN 


W. Strassbutgu odbył się wielki między- W. drugim półfinale Ramillon pokona! 
marodowy turniej tenisowy zawodowców z Plaa 4:6, 6:7, 7:5. 
udziałem Vinesa, Tildena, Plaa, Ramillona Pierwsże miejsce w turnieju zajął Nie- 
i Nilssieina. Sensacją turnieju były klęski |miec Hans Niissiein, który w finale wygrał 
Amerykańów Tiłdena į Vińesa. Tilden prze- | z Ramillonem 8:6, 6:1, 6:3. 


Zycie ekonomiczne 
. BAWEŁNA. 
, NOWY JORK: loco 12.25, lipiec 11.88, 
sierpień 11.72, wrzesień 11,60 
„ LIVERPOOL: loco 6.86, lipiec 6.45, sier- 
pień_ 6.38, wrzesień 6.28 
Egipska: loco 8.09, Hpiec 7.80, i 
nik 7.81, listopad 7.82, „e<4 
BREMA: loco JAI „wziernik 12.78, 
grudzień 12.81, EF uć572.55 


„ww „Polskie jachty morskie 


ściu policja " KEZECE WYRUSZYŁY DO VI$BY, TA 


wo przeciw ý 


minie zasi, Si i 
jachty morskie ni regaty z Gdyni do Visby, 


Jachty podzielom na dwie klasy. 


ad 

a O Klasie piewszej — dwumasztowców 

bieżący znalazły się „Tanida 1“ pod sterem Tymiń- 

jezne skiego, „Temidzll* pod sterem Przybyszew 
skiego „Mohorf pod sterem Daniszewicza, 
„Korsarz* podsterem Prechitka, 

orologiczi W skład kisy drugiej — jednomasztów - 

wy ców weszły; Albatros" pod stetem Józefi- 


aniu małej org 
wzyńskiego 


`t 
niu St. Rechtie 


j = 
sporcie pos P GAJ A 4 


robie wina” 
+ |. Supińska M na plac 
Na Placi Czerwonym w Moskwie, jak 
yczno = literacki podaliśny, odbyła się olbrzymia rewja 

sportowcóv z udziałem 120.000 zawodni- 
w wykonaniu Mow. Na tybunie honorowej przy mauzo- 


cza, „Witeż*” pod sterem Liudańskiego, 
„Kneź” pod sźrem Oierwella i „Pirat pod 


< prozy 


a” — wesoł gł: Lenija zajęli miejsca członkowie T24- 
wa” —_ pieśni |du sowiegiego i biura politycznego partii 
fu zespołu mie 


yw Zielonych 


dzieci p.t. „Dust 
artystyczne stó 


NIE BĘDZIE REWANŻÓW... 
Warszawski Okręgowy Związek Bokser: 
śki postatowił rozegrać mistrzostwa druży» 
nowe śtęfcy w boksie w jednej rundzie bez 
| tmay»  Fewanku Jak wiadomo, na zjeździe w Po. 
(humor marsyfznania dręgi otrzymały w tej sprawie wol 
sy finansowo = ną rękę. 


à POZOSTAŁ MISTRZEM EUROPY. 
W wnej 1 współ, „SENSACYJNY MECZ BOKSERSKI 
Mec bokserski o mistrzostwo Európy Ww 
ski w wykonaniwadze półśredniej rozegrany w Hamburgu 
f wobec 10.000 widzów zakończył się zwyčię= 
ako Koihencini R wert dotychczasowego mistrza Etropy 
yt WYBE dfyjemcj Gustawa Fdera, który pokonał Wło 
n Henryka Wiefha Vitorio Venturi na punkty po 15-tun- 
fowej walce. 


Nie bedzie 
wg ię WZIEMNEM 


Od pewnego czasu sprawozdawca teni- 
sportowego 
zamie- 


następny 


towe ogólne 
towe lokalne 
natej orkiestry 
dz. 28.00 Wiad 
la komunikacji 
, z wyjątkiem: 
ka kwiatów z 
omówi red. B. fọwy największego dziennika 
płyt łupy ye Aaa Didier Poulain 


Kit warsi | ASB , 
vE Bami nie zgodził się walczyć w grze poje 
yficzej w turnieju o puhar Davisa. Poulain 
atroba: Borotrze winę porażki poniesio- 
ej przez Francję w walce g Australją, Ata 
ramani.  wźmogły się jeszcze po zgłoszeniu się 
waniu wątroby 4 %orotry do singla turnieju wimbledońskiego 


proj 1 pe 4 Auto“ przytem nie zwrócił uwagi na to, 
g Borotra w swojem oświsdczeniu, że wię 


olskiego. „BILLO$] nie wystąpi w singlu, wyraźnie podkre 


my 


ny egz ne ł że chodzi o mecre 
s waw i na kortach ziemnych, 
yi ego 
w hora wyp 
w 
may. żólciawej tór L BERMAN 


Specialista chorób wenerycznych 
akórnych : Poksualnych 
Cegielniana 15. 
telefon 149-07 
od 8—11 rano i od 6—9 wiecz. 
niedz | święta od %—1. 


( 
p Warezewa p:is H 


znacznie zwięk 


licji, któ 
policji, który chc Specjalintu chorób wenerycznych, 


licji? wiór? skórnych i seksnalny ch 
i .— po 

Pow mieszka obecnie TRAUGUTTA 9. 
farzy surowej WSjyjmuje zdał sd ętro, 5 
'awcze spojrzenie: 0% 5—1230 popl 
rnasz, otworzyło J 


zy. „M. T 


do komisarza 
AKUSZER * GINEKOLOG 


mnie, nieprawdź 


k z dumnie poddgierska 11, 


5—111 od 5—9 w., © niedz i 


rt nowoprzybyłty 
zem spojrzeniem, is. 


4 popol. i 179 wiecz, 


zed obliczem któ Dr. med. 
lezwał się drodh D © L F ROJTER 


skóry, włosów i weneryczne 


Narutowicza 24 
telef. 262-61 


8—11, 14—16, 17—20. 


nici w rękut.= pjesor 


i kolega Garmas? 
oględnych:-* fuksi 
ich... Zbyteczne 


Laii aiia 
aeia w apspoktęr WOLKOWYSKI 


ontaigne, he? 


jedżiał z gażet o | 
li niedawgo Pewrf 
ntaigne / zorjentó 
sieć oh$dnych po 


yrzeprowadsit mię na tl. 


egitlnianą 11, tel. 238-02, 
Choroby Wsneryczna, moczopłciowe i skórne 
Pezyjmae 94 godz. S=lż, od 4—%9 w. 

1 święta od 5—1 


zeniem swoje; W 
| md. REICHER 


mieni śmiechem, pr. R 


p komisarzowi poj cjałista chorób ské 
iciónek F wolność rycznych I ueks 


1 bohater nasz zPołudniowa 28, tel. 201-93 


stwa  Gamaszó! przyjmuje od 8—11 rkną | gd 5—8 wiecz, 
pierścionek na pi w niędziele 1 święta Ga g—1 popor 
wnie, przyzna! się APIC 
ak z punkfa t DR. MED, 
ch swych teściów H LUBICZ 
urbi et orbi — dlbhoroby skórne Wonerycznć |! Moczopłciowe 
jestem nowokrecftgGIELNIANA 7. 
: fo niż chipe. Przyjmuje od godz. 8—10, 12—2 5—8 wiec: 
Tłum. 1 4 W niedzielę i święta od 9 do !! rano, 


W dniu wczdajszym wyruszyły polskie | sterem Samuelsona. 


20-tysiecy zawodn ków 
ER 


u Czerwonym w Moskwie. 


Rarofrę, e-ta, te tesh 


w. Z. HENRYKOWSKI 


swięta 
Pania od g I0—1l 1 od 6—9 wiece 
nnn nn 


Dr. med. 
AUBENHAUS 
Tel. 246-09 
przyjmuje w LIPCU w godz. 8 rano '— 


wene- 


ra. 141-35% 


Długość trasy wynosi 204 mile morskie, 
to w normalnych warunkach jachty powin= 
ny 


Z A 


pokryć w 40—50 godzin. 

Po ukończeniu regat jachty polskie z 
Visby udadzą się pód kierownictwem koman 
dora Patelenca na międzynarodowy żłot do 
Farósund a Stamtąd na regaty do Winda- 
wy ha zaproszenie łotewskiego Yachtklubu 

Do Gdyni jachty wrócą mniejwięcej Oko 
ło 12 lipca. 


ee O 


komunistycznej ze Stalinem, Mołotowem, Ka 
ganowiczem, Worósżyłowem i Kalininem 
na czele. Rewji przypatrywali się również 
Maksym Gorkij i słynny pisarz francuski 
Romain Rolland. Sportowców olbrzymie tłu 
my wiłały owacyjnie, zwłaszcza gorąco wi 
tano lotników. Po defiladzie na placu odby- 
ły się wielkie ćwiczenia I popisy fimnasty= 
czhe z udziałem 10.000 zawodników. 


ono zn 


grał w półfinale z Niissielnem 6:4, 1:9,6:8 
à Vines został wyeliminowany już w ćwierć 


finale przez Ramilloną (Francja) 4:6, 6:2, loń 5:7, 6:4, 6:4, 7:8, 6:1. 


9:7. 


Kiełbasa prowadzi wciąż w „Wyścigu do Morza*. 


W poniedziałek rano wystartowało 
że Starogardu do piątego etapu wyści- 
gu kolarskiego do morza na trasie Staro 
gard- Włocławek 27 zawodników. w 
tem Napierała (emigrant francuski) Jadą 
cv poza konkursem gdyż w etapie Gdy 
nia Starogard zmieniał aż 3 rowery i 
zostal wycofany z konkurencji ogólnej 
Ze względu na naprawę dróg, trasa do 
Grudziądza prowadziła przez Skórcz. Z 
tego powodu dystans został skrócony © 
53 kim. z 235 do 202 klimi: początek ww 
$ciru jest monotoniy. Zawodnicy jada 
w zwartej grupie i nikt nie inicjuje ucie= 
czki jedynie leaderzy Kiełbasa i Lipiń 
ski pilnują się wzajemnie. Po 25 kit. 
przebija gumę Konopczyński, po 30 kim 
Lipiński i Zieliński, a po 36 klm. Kudiak 

W Nowem na ostrym zakręcie szosy 


Sport w kilku słowach. 


W nadchodzącą niedzielę wznawia ŁKS. 
po dwutygodniowej przetwie, gry © mistrzo 
stwo Ligi. Przeciwnikiem łodzian będźie ze 
spół Śląska, który specjalnie na swem boi- 
sku jest niezwykle grożnys 

Dopiero przed niedawnym czasem poko- 
nal Sląsk u siebie Ilwowską Pogoń. Ewentu- 
alne zwycięstwo ad Śląskiem powoli 


| p zająć ponownie opuszczone w nie 


dzielę pierwsze miejsce w tabeli. Pozatetm 


pojedynku pomiędzy Borotra 


ARZEM POULAIN, 


podczas gdy turniej w Wimbledonie odby=" 
wa się na kortach trawiastych. W odpowie 
dzi na te ataki Borotra wysłał list do dzien- 
nika w którym zaatakował p. Powłain, Ten 
ostatni uczuł się dotknięty uwagami Boro- 
try | wyzwał go na pojedynek. Borotra we 
zwanie przyjął. Do pojedynku jednak 
nie dojdzie. 

Sekundanci obu stron postanowili ukon 
stytuować sąd honorowy, który całą spra- 
wę rozpatrzy, przyczem zarówno Poulain 
jak 1 Borotra mają złożyć oświadczenie, że 
ich uwagi nie mieły na celu dotknąć prze- 
ciwnika. 


—— 


DR. MED. 
NIEWIAŻSKI 


Spec chor wenerycznych, skórnych 


| seksualnych 
Andrzeja 5, telefon 159-40 


przyjmuje od 8—11 rano i oå 5—9 wiccz. 
w giedz. i święta od 9—12 pp. 


"Dr NADEL 
akuszer — ginekolog 


Przyjmuje od 2—5 1 6—7.30. 
ul. Andrzeja 4, telef. 228-92 


Dr med. M. GLAZER 


Choroby skórne i weneryczne 


ŁACHODNIA 64. Tel. 185-49 
przyjmuje od 12 — 2i od 7 — 0M wiecz 
w miedziele święta od 10 — 12 w poł. 


Dr, med, Henryk Ziomkowski 


Spet} chorób wenerycznych, skórnych, 
włosów | moczopłciowych. 


6.go Sierpnia 2. telefon 118-38 
przyjmuje oa 9 — i, 2 = 41 od s — 0 wires, w Biedziele 
l twięla od 10 = I popoł. 


Przychodnia Wenerologiczn 


a 
leczenie chor, wenerycznych 
i skórnych 


Zawadzka 1, telef. 122-73 
czynna od r.8 do 10 wieczPorada 3 zł. 


Dr. P BRAUN 


owrócił 
Spec. chor. 


ych i wenerycznych. 
przyjmuje od 8—1 i od 4—8 wiecz. 


Cegielniana 4, tel. 100-57, 
Dr. med. TREPMAN 


specjalista churób wenerycznych, 
skórnych, moczopłciowych. 
ZAWADZKA 6, fr. II piętro 
tel. 2984-12. Przyjmuje od 8—12, 2—4 1 6—-9, 
w niedziele 1 święta ad 8—1 w południe. 
"212 WAR WIDERA 


POSZUKIWANI Sszlifierzy do zakładu 
galwanicznego (niklarnia) A. Tomm. Za 
wadzka 50. 


grają Połonia—Wisłą w Warszawie, Pogoń 
—Legja wet Lwowie 4 Warta —Ruch w Poz 
naniu. 

Bieżący tydzień Będzie przedostatnim w 
rozgrywkach o mistrzostwo łódzkiej klasy 
A. W sobotę i niedzielę odbędzie się pięć 
spotkań, z których ma pierwszy plan wysu- 
wa się mecz dwóch zespołów kroczących 
na czele tabeli UniofeeTouringu » Wimą. 

Bardzo ciekawie tapowiada się też spot- 
kanie dwu zagrożoń zespołów , Hakoahu 
s ŁKS-em Ib. Mecz fen powinien dęfinityw- 
nie zadecydować, która z drużyn opyści kl. 
A. Pozatem grają jęszcze Widzew=+WKS, 
Makabi—SKS i wreszcie PTC=ŁTSO w Pa 
bianicach. 

W Białymstoku odbędą się w nadchodzą 
cą sobotę i niedzielę lekkoatletyczne mistrzić 
stwa Polski mężczyzn. Wo mistrzostwach 
tych weżmie też-uapiał grupa łodzian. któ 
ra wyjeżdża do Białegostoku w rastępują 
cym skt: Kurpesa (5 kim.) Lange (dysk 
i kala), Amikicjew (tyczka) Bobiński (0- 
szczep) i Wróblewski (800 mtr.). | 

Pozatem jechač Jeszcze mają z terenu Or 
kręgu Imiela i Leśkiewicz 2 Ostrowca. 

W piątek wyjechał na w rcieczkę kolaf- 
ską da Gdyni nass najlepszy pięściarz Hen- 
ryk Chmielewski, 

Chmielewski przebywać będzie nad mo- 
rzem przez Okres dwóch tygodni i w tym 
czasie odbędzie wycieczki kolarskie po c3- 
łem wybrzeżu. W ten sposób wykorzystuje 
on swój urlop. 

Jedną z najpoważniejszych Imprez ko 
larskich w Łodzi jest rozgrywany corocz 
nie międzynarodowy wyścig kolarski do 
okoła Łodzi im. śp. p. Władysława Sier” 
piskiego. 

Od roku ubiegłego wyście ten rozzry 
wany jest w konknrencji międzynarodo 
wej. przyczem jako pierwsi kolarze zaxzra 
niczni startowali w nim dwaj członkowie 
niemieckiej drużyny narodowej Weiss i 
Kranzer: W roku bieżącym wyścig ten 
odbędzie się zgodnie z kalendarzykiem 
już w nadchodząca niedziele. przyczem 
zyskuje on jeszcze bardzo na atrakcyjno 
ści dzięki zarządzeniu zarzadu PZTK, 
który nakazał wzięcie udziała w wyści 
gu drużyny narodowej w składzie pietna 
stu osób. Wyścig rozegrany zostanie na 
dystansie 204 klm. Start do wyścigu od 
będzie się o godz. 7 rano na Plncu Wol 
ności. a meta na ul. Północnej przed to 
rem helenowskimi. 

W czasie meczu piłkarskiego Wima 
— SKS doznał kontuzji bramkarz Strzelec 
kiego KS Wojciechowski. który w dru 
giej połowie zmuszony był opuścić bois 
ko: Jak się później okazało kontuzja ta 
była znacznie poważniejsza niż sie wy 
dawało, Wojciechowski doznał złamania 
lewej ręki. Stan jego nie jest jednak groź 
nv. gdyż ręka została jeszcze w niedzie 
lẹ w godzinach wieczorowych zestawio 
na w szpitalu „Unitas“. 


Co zgotować jutro na obiad? 


Zupa jagodowa z łazankami, pieczeń 
wieprzowa, sałata i kompot. 


WINSZUJEMY 


Jutro: Anatoljuszowi i Heljodorowi. 
Wschód słońca 3,20 

Zachód słofica 19,59 

Długość dnia 16,39 

Ubyło dnia 0,04 

Tydzień 266. 


A Filipiak zgubiła  leqitymoc 
wydaną z firmy I. K. Poznańskiego. 


„ mma — 


W, grze podwójnej wygrała para Tilden 


= Vines, bijąc parę francuską Plaa — Ramil 


następuje karambol į kilku zawodników 
upada. Ofiarą stał sie tu zawódnik po 
morski Jamrova ze Strzelca w Grudzią 
dzu, który skrzżywił ramę i zmuszony 
był wycofać się z wyścigu. 

Lipiński przebija dqużą gumę, a na 48 
kim. jest już w czółowej grupie i obej 
muje prowadzenie. Tempo z 30 klm. na 
god. wzrasta na 45, wsk ttk czego słab 
si pozostają w tyle. Na czele jedzie 17 
zawodników, prowadzonych przez Lipiń 
skiego, Napierałę, Kiełbasę. Oleckieqo. 
Tarzońskiego. lgnaczaka, Gałeję i Do” 
mańskiego. Po 70 kim.  Kornopczyński, 
który przeszedł do czoła, przebiją gu” 
mę drugą i pozostaje w tyle tracąc g. 3 
minut 9. 

Dö Torumła zawodnicy wjeżdżają 
w zwartej grupie 21 osób. Tuż za Toru 
niem Starzyński przebija gumę. Los jé“ 
go ocdziela Kiełbasa. W momencie, gdy 
Kiełbasa przebił gumę Lipiński robhj sza 
lony zryw i następuje szalony Wyśčip. 
którego tempo przy pomocy wiatru sty 
łu, ćochodzi de 50 kim: na godz. 

W Niesżawie następuje małe żamiesza- 
nie, gdyż sędzia główny przez pomyłkę pô- 
kazał zawodnikom, jadącym w czołówce, 
zły kierunek drogi, dzięki jednak energji ko- 
mandòra Wyścigu, wszyscy zostali szybko 
zawróceni, jedynie Ignaczak z „Prądu” za- 
galopował się i stracił 2 minuty czastt. 

Na odcinka Nieszawa — Włocławek, 
gdzie teren jest bardzo górzysty, tempo wy- 
nosi 35 km. na godzinę. Czołową grupę sta- 
nowią: Olecki, Gałeja, Napierała i Targoń- 
ski. Prowadzenie w tej grupie obejmuje Ga- 
leja (H. Cegielski, Poznań). Drugą grupę 
czołową, odległą o 200 m stanowią: Lipiń- 
ski, Domański, Starzyński, Zieliński 1 Kiuj. 

Przez Włocławek, pomimo wyboistej dro 
gi, nastęnóje morderczy finisz 1 na czoło wy* 
suwa sę Ualcja, ciągnąc za sobą Oleckiego 
i Tarpońskiego, a pozostawiając © 500 m 
w tyle Napierałę. Na metę toru kolarskiego 
we Włocławku wpada pierwszy Olecki, prze 
bywając dystans 202 km. w czasie 6:35:52 
i ustanawiając przeciętną na godzinę 81,5 
kilometrów; 

2. Targoński (Legia) 6:35:52,2 

3. Galeja (Cegielski, Poznań) 6:35:55: 

4. Napierała (emigr. z Francji) 6:36:40 

5. Domański (Fort Bema) 6:37:21,2 

6. Zieliński (Skoda) 6:37:26 

7. Lipiński (Skoda) 6:87:38.4 

8. Starzyński (Legja) 6:38:05 

9. Ignaczak (Prąd) 6:39:59 

10. Kietbasa (Fort Bema) 6:40:18 


W. klągyfikacji ogólnej w dalszym cią- 
gu prowadzi Kiełbasa — 28:44:10,8; 2) Li- 
piński — 28:46:38,4; 3) poza konkursem 
Napierała — 29:05:45,4; 4) w konkarencji 
Ignaczak — 29:22:01,2; 5) Bober (Orkan) 
29:30:03; 6) Targoński — 29:80-15,2; 
Gałeja jest na ósmem. Po pięciu etapach 
przeciętna szybkość wynosi ponad 31 Km. 
na godzinę. 

Dziś (we wtorek) o godz. 12 nastąpił 
start do szóstego i ostatniego etapu wyści- 
gu do morza na trasie Włocławek — Wat- 
szawa 185 km. W Warszawie na stadjonre 
wojska Polskiego zawodnicy spodziewani 
są około godz. 17-€j. cd” 

————— 
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DO KRAJÓW BAŁTYCKICH 
I Z S.R. R. 


W dmiu 25 lipca wyruszy z Wilna 
niezwykle atrakcyjna wycieczka, która 
obiedzie 3 kraje bałtyckie i zwiedzi Le 
ningrad: | 

Początek wycieczki w Wilnie: ucze” 
stnicy ż innych stron Polski zwiedzą to 
urocze miasto w ciagu jedndniowezo 
pobytu. | 

Dwa dni spędzą wycieczkowicze w 
Łotwie niedziela na plaży pod Ryza). 
dwa dni w Estonfi i 5 dni w Finlandii. 
Helsinki — słynny wodospad (matra). 
W drodze powrotnej przez Rosję $y 
wiecka pobyt 5'dniowy w Leningradzie 
powrót przez Stołpce w dniu 10-go 
sierpnia. 

Koszt wycieczki — zł. 700, otejmu“ 
je paszporty wizy, całkowite utrzyma” 
nie, wycieczki. przejazdy koleją II kl.. 
statkiem I kl.; w Fintandii i w Z. S-R. R. 
— wagony sypialne. 

Zapisy i informacje w Orbisie. 

Kraje baltyckie są o tej porze świe” 
tnym terenem wycieczek — są ucieczką 
od upalnego lata. 


—1—>— 


Waluty; tówizy 


DEWIZY — "JEDNOLICIE, HOLANDJA 
NIEJSZA, 

Na zebranił giełdy płeniężnej tendencja 
dla poszczególnych dewiz byłą n %0ł nie- 
ednolita. Przeważały zniżki Kuti WE 
APIERY PARSE WAWES — NOŁI 

IE. 


Słaba tendencja dia pożyczek państwo* 
wych, która się na ostatniem ebraniu Da- 
dówem zaznaczyła, była nadal utrzymana: 
Wyróżnita się ona zniżką dla 4% Poż. Prem, 
Dolarowej o 0.60% otaz dla 7% Poż. Sta* 


bilizacyjnej © 0.25%. 
PAPIERY PROCENTOWE. 

Prem. Pożyczka Dolarowa ser, III 52.00 
Państw. Poż. Konwersyjna 1924 r. 67.05 
Pożyczka Dolarowa 1919/1920 r. 1.00 
Pożyczka Stabilizacyjna 1927 r. 26.25 
L. Žž. Państwowego Banku Rolnego 588.25 
L. Z. Państwowego Banku Rolnego 9400 
L. Z. Banku Gosp. Kraj. II—VII em. 882" 
L. Z. Banku Gosn Kraj I emisji 94.00 
Obl. Kom. B-ku p. Kr, MII em. 88.25 
Obi. Kom. Bankı p. Kraj. I emisji 94.00 
Obl, Budowlane B. G: K. I em. 93.00 
L. Z. Banku Gosp. Kraj. | emisji 81.00 
L. Z. Banku Gosp. Kraj. II—VII em, 81.00 
Obi. Kom. Banku Gosp. Kraj. 1 emisji 81.00 
Obi. Kom. B. G, K. H= i NMIN em. 81.00 
L. Z. Tow. Kred. Przem. Polskiego 95.00 


L. Z. Tow. Kred. Ziem, w Warszawie 49.00 
L. Z. Tów. Kred. m. Wafsżawy 10.0% 
L. Z. Tow. Kred. m. W-wy 1988 r. 598.88 
L. Z. Tow. Kred: m, Lublina 1938 r. 43.00 
L. Z. Tow. Kred. m. Siedlec 40. 


1983 r. 
AKCJE — NAOGÓŁ UTRZYMANE. 
Zebranie giełdy akcyjnej było nieco oży= 
wione, prży tendencji prawie utrzymanej — 
Przedmiotem tranzakcyj były cztery gatun= 
ki papierów dywidendowych. 
„ Bańk Polski 89.75—90.00, Węziel 11.75. 
Lilpop 9.50, Starachowice 34.50—384.25 
GIEŁDA ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 2. 7. — Urzędowa ceduta 
piedy zbożowo = towarowej w Warszawie. 
szenica czerwona jara sżklista 16.50 — 
17.00, żyto I stand. 11.75 — 12.00, mąka 
pszenna gat. I lit A20% 81.00 — 34.00, 
mąka żytnia I gat. 0-55% 21.00 — 22.00, 
mąka razowa 16.00 1.00 
POZNAŃ, 2. 7. — Urzędowa ceduta 
giełdy zbożówo - towarowej w Poznaniu. 
Ceny tranzakc.: żyto — nienot., Ceny orjeń= 
łacyjne: żyto — nienotow., pszenica «epa 
14.75, mąka żytnia I gat. 0-55% 18.75 — 
razowa 0-95% 14.50 — 15.50, 
15—28.26 


19.75, mąka 
mąka pszenna gat. I lit. A 20% 25. 


NOWE EKSPONATY W MUZEUM 4 
KOLEJOWEM. 

Muztum Kolejowe Ministerstwa Komuni 
kacji wzbogaciło się w ostatnich dniach cen 
nemi objektami z dziedziny urządzeń kolè- 
jowych. Między innemi przybyło normalnej 
wielkości rolkowe łożysko, stosowane. w. 
polskich wagonach motorowych.  Przektój 


łożyska pokazuje 
rolek w ruchu. 


Zakłady Ostrowieckie ofiarowały; dwa 
modele nowych typów wagonów towaroó+ 
wych — węglarke i samoopróżniacz, Oraz 
naturalnej wielkości przekrój koła wagono 
wego, całkowicie spawanego Co jest nowa 
ścią w tej dziedzinie i co wzbudziło wielkie 
zainteresowanie członków Międzynarodowe 
go Związku Kolejowego, którzy zwiedził 
Muzem. 

W, najblłższym czasie w Technicznej Szko 
je Kolejowej nadejdą do Muzeum dwa mode 
le dawnych parowozów typu Borsig'a. 

Departament Mechaniczny Ministerstwa 
Komunikacji przekazuje również kilka tys 
pów hamulców powietrznych — między in 
pemi hamulec generała Lipkowskiego. 

Muzeum Kolejowe otwarte jest dia pus 
bliczności w _ niedziele, święta, wtorki 1 
czwartki. i 


[r 


Co nas po pracy rozweseli? 
Teatr Miejski — przedstawienie zawie= 


stone  Spowodu wyjazdu zespołu do 
Pabja i 
Teatr emi w parku Staszica — Muzyka 


Teatr Popularny (ul. Ogrodowa 18) — 
A jednak pe his się ożenić! | 

Teatr rewji „Bagatela”, Piotrkowska 947 
Przedstawienie zawieszone ai 
n 


Adria — Księżniczka = 
Bratnia Strzecha — Niewidzialny Czło< 


wiek 
a mam ament 


Capitol — t ` 

Casino — enert o stu maskach 

Corso — 1) Żona z ogłoszenia; 2) Mi< 
łość Fräulein Doktor 

"= — 1) Naucz mnie kochać! 2) Flip 

i Flap: Poco pracować! p. 


Hanka 


Europa — Czerwona dama 
Grand - Kino — Hrabia Monte Christo 
Jar — Na scenie: „Chrzciny u Michali- 


ny” — na ckranie: „Adjatant Jego Wy- 
sokości”. s 
Metro — cżniczka przez 30 dni 


dybym miał miljon; 2) Ba- 


Mewa — 1) 
roud s 
Miraż — 1) Ko ox rygańska, 2) Carmen 
Przedwiośnie — Tv/5z | zawsze 
Palace — Ostatni: sygnał 
Rakieta —- Nie chce wiedzieć kim jesteś! 
Record — 1) Świat bez mężczyzn, — 
2) Miasto pod terorem 
Stylowy — Przyłaciele i kochankowie 


Sfinks — 1) Morderca, 2) Nowoczesny 
bohater 

Gytuka Ztiedziej sere 

Zacht t} Wiosenna parada; 2) No- 
wi ludzie 


Kobiety w życiu lotników. 


Em Ciekawe przemówienie na bankiecie. Em 


Znany lotnik Antoine de Saint - Exupery, 


wygłosił je $ i 
4 Guillaumet 


nie do przebycia, 
na ar 


cali go ty 
ka i na i g nietylko 


4 ana w życiu lotni- 
OB, twa fakty: 
W ub. roku jetail / 


nego lotu na szerokości M 
Żył 


instynkt zachowaw czy, 


>, le 


Te dwa wypadki, 
pisarza i lotnika, świadczą o potędze kobie 


4 
defekt w motorze, 


Byla mglista noc i jedyną szansą „ocalenia 
było rzucić wpław w morze w nadziei 
że jakiś statek może wyłowi rozbitków 
Wszyscy pasażerowie, znajdujący się 


e 
ea i bezcelowe, 


w Sa- 


śmoiocie, zginęli. Został przy życiu jedynie 
pewien Br zylijcz zyk, który opowiedział, że 
w acroplanie pozostał młody radjotelegyaf|- 


dziną nadeszła. Samochód składa się zasadniczo 


opowiadali, że nie pi żadnych 
listów i że z nikim nie utrzymywał stosun- 
ków. Salnt = Exupery twierdzi, 
ten napewno byłby żył, 
by starał się ocalić 
miał matkę 
Żyć, 

Brak kobiety w życiu telegrafisty spowó- 
dował jego śmierć, 


sano do niego 
5 ra się karoseria i silnik. 


że człowiek 
a przynajmniej był- 
życie, gdyby był 
lub żonę, dla której pragnąłby 


swe 


A oto drugi wypadek, 
również w roku ubiegłym 
met, w czasie przelotu nad Andami, został 
zaskoczony przez burzę śnieżną i zmuszony | 
był lądować w kotlinie, położonej na wyso-| 
kości 38500 metrów nad poziomem morza 
Kotlina ta otoczona była górami o wysoko-| 
ści 4500 m, które były prawie 


i 
który zdarzył się 
Lotnik Guillau- 


Ondarroa, miasteczko między San Se 
bastian a Bilbao. należy do najwybitnie! 
szych portów rybackich Hiszpanii ze 


Czy wcześniej odkryto 


ED AĄ4ERYKĘ, CZY EUROPĘ ? 


Kolumb miał poprzedników, 
nim.z Europy przepłynęli 
rAttańtychj do Ameryk! Na wiele lat przed 
podróżą Kolumba, dotarli mieszkańcy £u- 
ropy, conajmniej ośmiokrotnie do brzegów 
amerykańskiego lądu, jakkolwiek przytrafia 
ło się im to mimo ich woli. 

Pierwszymi odkrywcami Ameryki byli od 
ważni żeglarze normandcy, którzy jednak 
nie zdawali soble sprawy z doniosłości swe 
go odkrycia. Są to rzeczy dobrze znane 
Mniej jednak znanym jęst fakt, że wcześniej 
zanim Kolumb przybił do wybrzeży Amery 
ki, Europa gościła u siebie przybyszów z 
tamtego kontynentu.  Dziwnem byłoby, 


Kawior leczy 
chorobę A 


którzy przed 
przez, Octan 


polyby było Inaczej, bo euss 
tnimieszkańcy Ameryki byli nie mińig( śmią- 
lymt "zeglarzami, mz etwopejscy Wikligó" 
wie, I fak w r. 62 przed Chrystusem otrzy- 
mał rzymski prokonsul Galji od króla Su- 
ewów w darze człowieka, który wraz z to 
warzyszami przybył na łodzi 

z dalekiego zachodu, przypuszczalnie z 
Ameryki. W. roku 1507 przybita do wybrze 
ży Francji w okolicy Rouen łódź z siedmiu 
Eskimosami; z załogi łodzi tylko jeden czło 
wiek był żywy, reszta pomarłą w drodze 
od trudów podróży. W owym czasie była 
Ameryka już odkryta, jednakże ów Eskimos 
oczywiście nic o tem nie wiedział I Europa 
4 była dla niego nieznanym kontynentem. 


———, 


PODSŁUCHANE|: 


dii kmis. 


Kawior zawiera witaminy w takiej obfi- 


|PO WYŚCIGACH MOTOCYKLOWYCH. 
łości, że może całkowicie zastąpić popular- "TA 
ny tran w leczeniu t. zw. choroby angiel- — Wyścigi, proszę pani, udały się zna- 
skiej. Jest to wprawdzie środek o wiele | komicie, Wszycy byli zadowoleni. 


smaczniejszy, ale też o wiele droższy; mo- — le przecież było trzech przejecha- 


gą sobie nań pozwolić tylko mieszkańcy | nych! 
krajów, w których jesiotrów jest poddostat- — Mój Boże! Niezadowoleni zawsze się 
kiem, znajdą, 


W PORCIE GDYŃ SKIM. 


Praca w 


porcie. Wnętrze łuszczarni ryżu. 


Redaktor naczelny: Franciszek Probst 


kiecie, poŚw ię nym „Moc i í : 
bogiicie” przemówienie, w którem RÓW-I->— + onan postanowił walczyć Z 10x 
EA Kzenię kobiety w życiu lotnika. |. Wy‘ dostać się ze swego śnieżnego wię- 
. `~ 4! sobie spraw y z tego zienia, Szedł przez 5 dni i 3 noce bez jedze- 

e XA t J > a aż dostał się w oko lice zamie szka łe. 


myśl o swej niedawno poślubionej żonie, 
której obraz stał mu wciąż przed oczami. 


zdaniem znakomitego 


ty, bez której życie dla mężczyzny jest puste 


który |czą się po drodze. 
od przyjętych form;czy się na kółkach wewnetrzny wózek, 


sta, który świetnie umiał pływać, może na- 

wet lepiej niż inni, ale nie chciał próbować 

tej jedynej szansy ocalenia, Na wystawie powszechnej w Brukse 
— Na co to się zda — odpowiedział li demonstrowano nowy typ auta. 

smęlnie, — jeśli chodzi o mnie, moia gô- radykalnie odbiega 


ie ; z dwóch wielkich kó zachowuje stale położenie poziome 

Po katastrofie poszukiwano w archiwach AL. a dw ch N el ch kół ; , < ue zu ta A) DOroZenie poziome 

towarzystwa, kogo nal | zi o średnicy 2 metrów. które sa ze sobąļOgromne koła takich samochodów po” 
Dw: ystwa, kogo należy, w yśl zlece F. A ioa? q Bir ETEN » > ? 4 

EE e ; | My% ecen iprzy pomocy kilku prętów sztywnie po ¡zwalają im ławo osiagać prędkość 160 

radjotelegrafisty, powiadomić Ed , „Aplet ko) 4 on e 

: łączone. Zewnętrzne obwody tych kółjklm: na godzinę: Mimo to jest rzeczą 

o jego śmierci, wyposażone są w pneumatyki, zaś we”|wątpliwą, czy te nowe dziwaczne samo 

Nie znaleziono żadnego nazwiska. Koledzy | 75 Zune posiadają kształt rowka, w|chody, skonstruowane przez Włochów. 


którym toczą się koła, na których wspie |zostaną w praktyce zastosow ane, 


a RI 


| 
Samochody o dwu kołach 


REESE] Wynalazek włoskich inżynierów. UE 


_ Stare panny 


w. 


Przestańny chodzić do tego lasu” 
się można zgorszyć. 


Tu 


Podczas iazdy, owie wielkie koła to 
za$ wewnątrz nich to 


w kierunku "przeciwnym dzięki czemu 


—— 


Ta O 


Poważna rola drewnianej kulki. 


40 KRZESEŁ Z KLAMKAMI. 


względu na wielką ilość żyjących w 
tamtejszych wodach tuńczyków i anszo, 
wiców. Na wiosnę i w jesieni prowadzi 
Ondarroa ożywiony handel, napływają 
kupcy, ńietylko z całej Hiszpanii, lecz 
również z Belgiji, Holandji i Francji. 


W malowniczem tem mieście z jego 
ziel/ynemi kanałami, więlkiemi mostami, 
zbudzającemi zachwyt malarzy i 6-io 
pigętrowemi domami z ozdobnemi balko 
mi, znajduje się 6 dobrze prosperuią” 
rch fabrytt, które kdhsertwtrją Tryby 
codziennie 

podobny, 


Na rynku gromadzi się 
tłum, który odbywa obrzęd, 


j do religiinej ceremonii. 


Tę znawcy przeprowadzają badanie po 
łowy ryb, które wyładowują właśnie z 
lodzi. Na placu stoją niezliczone Kosze, 
wypełnione srebrnemi rybami. W. jed- 
nym kącie wznosi sig.góra: tuńczykówąę 
wyglądających dość nieapetycznie. 

Nagle rozlega się dźwięk, podobny do 
dzwonu kościelnego. Tłum opuszcza 
targ i biegnie do góry po schodąch, do 
budynku, posiadającego wygląd świąty 
ni. Znajduje się w nim 40 krzeseł, jak w 
chórze kościelnym, tworzących koło. 
Na jednym końcu stoi platforma, na niej 
stoi pult i krzesło. W. środku znajduje 
się dziwny przedmiot, podobny do wiel 
kiego automatu. 


Na czterdziestu krzesłach zasiada 40 
poważnie wyglądających mieszczan. 
Odbywa się publiczna licytacja ryb. 
Mężczyźni, którzy zasiedli w krzesłach; 

są to kupcy, i E 


Każde krzesło jest numerowane, a na 

prawej poręczy każdego, krzesła znajdu 
ie się klamka w. kształcie klamki do 
drzwi. ) 

Prezydent związku rybaków. zasiąda 
na krześle przy pulcie. Obok niego staje 
człowiek przy dziwnym automacie. Pre 
zydent woła: „Pierwsza sprzedaż: 1500 
anszowisów po 2 pezety 10 centimów*, 
Nikt się nie rusza. „Po 2 pezety kilo”, 
woła dalej prezydent. Wciąż cisza, „Za 

1,95 kilo“ woła znów prezydent. Wtedy 
eż ało się jakby głuche toczenie się 
kuli bilardowej. Człowiek przy aparacie 
automatycznym pochylił się i podcią- 
gnal w nim do góry rączkę. 


Mała drewniana kulka stoczyła się do 
mosiężnego naczynia pod aparatem. 
„Numer 19* woła i podaje numer prezy 
dentowi, który.-go notuje. 


Człowiek przy automacie podnosi 
znów r rączkę: „Numer 36'. Potem: „Nu 
mer 25” numer 8 i tak dalej. Aż się wy 
czerpią wszystkie kule drewniane. 


— 1500 kilo po 1,95 otrzymuje numer 
19 —oznajmia prezydent i spogląda na 
Krzesło kupca, oznaczonego numerem 19 


Odbito w drukarni Władysława Stypułkowskiego 
w Łodzi Piotrkowska 195 (Żwirki dawniej Karola 2Y 


Osoby nerwowe sa cule M 


EE Jakie lekarstwa pomagają.. FM 


Z nastaniem wczesnego latą pojawia 
się, częściej niż w innych porach roku, 
zachorzenie zw. pokrzywką urticaria) 
Ciarakterystycznym przejawem tej cho 
roby są wypukłości skóry, bladawe 
mniej lub więcej rozlane, występujące 
dość nagle i zwykle w krótkim czasie 
znikające po kilku godzinach czy dniach 
Wypukłości te są podobne do bąbli wy 
wołanych przez poparzenia pokrzywą ji 
z tego podobieństwa wywodzi się naz- 
wa choroby. 

Zachorzenie wywołuje 
niepokój, jest dokuczliwe, dla życia jed 
nak niegroźne. Przy lada sposobności 
powraca i przez te nawroty jest szcze” 
gólnie przykre 

Pokrzywka swemi bąblami i obrzmie” 
niami lokuje się zwykle na skórze, ale 
może również pojawiać się na błonach 
śluzowych (np. w jamie ustnej, gardle, 
krtani wywołując wówczas uczucie du- 
szenia się), a nawet nie oszczędza, przy 
puszczalnie, narządów wewnętrznych 
żołądka, jelit, wątroby itp.). 

W pewnych przypadkach, it osób 
szczególnie wrażliwych, pokrzywka wy 
stępuje w tak dużych rozmiarach, że 
przez badaczy angielskich otrzymała 

nazwę pokrzywki olbrzymieł. 
W takich przypadkach obrzęk występit 


swędzenie i 


Biorg wszystko! —oświadcza ku" 
piec z krzesła nr. 19, 

I tak trwa dalej. W tym czasie tysią 
ce pezetów zmienia swoich syłaścicieli. 
Wielkie lory czekają na ulicy, gotowe 
do zabrania ryb do Bilbao, San Seba- 
stian i innych miejscowości. 

Budynek giełdy rybnej opróżnia się, 
pozostają w nim tylko prezydent j jego 
pomocnicy, którzy 

rozliczają konta, 

„ Kiekawv-jest.qutoma 
cytowania fyb. Każde z 40 krzeseł kup 
ców połączone jest z drewnianą kułką w 
automacie, posiadającą ten sam numer 
co krzesło. 3 

Gdy kupiec naciśnie klamkę na porę* 
czy swego krzesła, kulka spada: rurką 
i zatrzymuje się w pewnym miejscu, do 
póki człowiek, obsługujący aparat, 

nie podniesie rączki, 

Wówczas wpada do naczynia. jedno- 
cześnie. Dla każdej kuli musi się pod- 
nosić rączkę oddzielnie. W ten sposób 
unika się zamieszania. Cała historia pole 
ga na szybkiej decyzji kupca, który: na 
ciska klamkę. j i 

Może on mieć miljony do dyspozycji. 
ale nie kupi ryb, jeśli kulka jego nie do 
stanie) się pierwsza do naczynia. 

Właściciel pierwszej kulki może Ku“ 


A Stiks qoy. Aow 1$ 


pić cały licytowany zapas ryb, może 
wziąć tylko część. Jeśli ustąpi, należy 
on do właściciela drugiej kulki itd. 


Wszystko to jest Rardzo proste. 
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je szczególnie nagle, ni na twarzy, zaj AUT ZE 

y x [> 
krywając nieraz oczy, ak, że ich OtwB * iascia | 
rzyć nie można by po lilku minutach most sł kj 
czy godzinach ustąpić, rę warjację po! a " 
krzywki przestudjował szczególnie nis  Artykuty nadesi 
miecki lekarz Quincke iznana ona jest wzm b ya 
dzisiaj raczej jako obrzęc Quinckego. | rzuconych r 


Powyżej opisane svmtomy pokrzywa 
ki są znane całemu świay lekarskiemu, 
ale, niestety, nie jest jeg$cze dostateczmmmem 
nie ustalone, co wywołuł pokrzywkę: 
Wiemy tylko, że występije ony u osósQ N A E 
szczęgólnie  predysponoyanyc czu? 


łych), podczas gdy innycl zt Ara RUL 


dotyka 
Czułe na pokrzywkę są BOJE Ne r y (r 

we— zwykle chorzy na newicę skór 

u osób normalnych. I Poclątięcie jak nfł/arszawa, 3, 
kolwiek tępym tylcem prze! skórę pozdlarzył się w 
stawia cienkie bladawe pasho, wcześbfZyszły na : 
Śnie ginące, a u osób z nerwtą skóry pie Przy ul. Ka 
smo to jest dużo szersze, czrwieńsze fildlną wagę 
utrzymuje się przez minuty,tak, że ndowe. 

takiej skórze można jakby pisać dermo?częśliwym í 


grafja), — U po zaś  czułysh na pota rztereih 
krzywkę powsłają nieraz już wzdłuż Igłużony artyl 
nii, tak cal óietaj, mniej ciy więcej pracownik k 


lacy lat 29. 

Jczywiście fai 
zków wywoł: 
ie wśród kól 


wyraźne i 
bable pokrzywkowe, 

U osób czułych występuje pórzywk 
pod wpływem zmian wywołaych w 

przewodzie pokarmowym prze: różn gryki, nal 
środki spożywcze (wiosną laten np. p aeaii red 
spożyciu świeżych jagód, zielomzgo gr froalike m. 
szku, owoców, raków, nieraz rYb). Niep, leci beda ży 
jedne środki lecznicze brane doustnidhzę, 1 że j 
wywołują u osób przewražliwi onych gi adoczk P 
podobne objawy nieraz czynią tote cz ve 3 


Skarz Ubezpic 
inne zastrzyki lecznicze. Podatne na Pia i A beh 


krzywkę sa również kobiety w ciąży na imię Zofia 
Działa w tych przypadkach, obok zmiarjęstety życie 
nerwowych zwykłych w ciąży, ne yprawio dla oica cz 
dopodobniej wchłaniani e przez organizn$go zaledwie 


matki pewnych wydzielin Dk Często 120 zł 
notujemy pokrzywkę również u tobief Rodzice c 
w, Czasie przekwitania, Poza t 


cm częsl 
SĄ przypadki pokrzywki u osób kąpią 


cych się w rzekach— (działa tu, prawd 
podobnie, podrażnienie przez florę 
czną) —i bardzo częste są pokrzyw 
osób nerwowych po zdene 
przejściach kłopotliwych itp. 
Środków lecz: cych pokrzywkę fes sy 
legjon: co chwila pojawiają się i rekla 
mują nowe —albowiem niema środka p 
mę. 
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uemz 4 dl< too -weing 00% otyr 
kiwaniach. -Czesto mniema się, że znal 
zło się środek— niestety zwykle tylk 


jest to efekt na kró tką metę, Ostatni 
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czenia— musi dokładnie zapoznać się Å gol gd ri 
czynnikami, działajć cemi "z raz 


w kierunki 
wywołania pokrzywki u danego chore? 


go czy chorej, ażeby i przepisać sę 


wą dietë I zaordynować środki właści 

we. Jest rzeczą znamienną, że ten Satr 

środek, ta sama dieta jednemu pomat: £ 
doskonalę, u drugich zaś zupełnie zawo 

dzi i trudność zadania lekarza leży wii TWę 
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tem, by znaleźć te drobne nieraz różniw "zórtków, 3, 


ce, które istnieją u chorych i do nich naj 
stawić swoję leczenie . yrtkowi: odb 
je nożnej mię 


„Sokił* i żyć 

bj chwili gdy 

strzelił 

an wynogił 5 

| Kwasicki, v 

k orzecĄzń sę 

dzo dobrze p 

àdi na boiskc 
| w twarz, 

.ędzią Ambra 


